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W ia d o m o ś c i  p o l it y c z n e .

A N G Ł J A.

z Londynu  19] Lutego.

"Wybór C z ł o n k a  P a r l a m e n t u  w  miejsce 
zmarłego Pana Romilly, trwa dotąd jesz­
cze. P. Lamb -ma głosów i 542. P. Hob- 
house 1016. a Major Cartwright 36.

—  D nia 11 . L u te g o , zgrom adzili się 
W D ublin ie w s z y s c y  M ięszkąńcy w yznania  
Protestanckiego w  celu  ro zw ażen ia , czy li

wypada podać Parlamentowi prośbę: o 

przypuszczenie K.atc.' .kow Irlandzkich do 

korzystania z Konstytucji, ludom Angiel

skim służącej?
Lord PrezydeptMiasta zająwszy miej­

sce , zagaił posiedzenie wymownym gło­
sem 3 w  którym wystawił cel zwołania 

Mięszkańców. „ 9podziewam się, —  do­
dał —  iż wkrótce zniesione będą te sro­
gie prawa, pod któremi do tej chwili ję- 
Czsą nieszczęśliwi współobywatele nasi wy­
gnania Rzymsko-Katolickiego. Zwołałem 
"VYaS w  tym zamiarze, na wyraźne żąda­
nie najznakomitszych tego Królestwa Ó- 

bywateli.’
Podniósł się potem Xiąźe L e i n s t e r  

i oświadczył, ze wygotował już projekt 
4o podać się maj|Cej w tej mierze prośby

Parlamentowi. „Pewny jestem — rzekł —  
iż każdy z obecnych, równie jak ja, na  
pierwszym ma względzie dobro i pomy- 
ślność ojczyzny: dla dobra i szczęścia
Irląndji, należy zapewnić swobody Ka­
tolikom Irlandzkim. Przedmiot ten, tak
często był już rozbieranym, iż nie po* 
trzebuje długich objaśnień; sądzę więcr 

iż dosyć będzie gdy głos mój zakończę 
w tych słowach : „ Mocno zasmuca nas
Stan braci naszych, Rzymsko-Katolickiego 
wyznania, których dotąd srogie prawa" 
uciskają, i którzy z powodu różnego 

wyznania, pozbawieni są praw obywa- 
tełskich.”

P. H u m p h r e y s ,  poparł zdanie po­
wyższe. Odezwało się jeszcze kilku z przy­
tomnych , a potem Xiąże Leinster na po­
wszechne żądanie, przełożył następujący

• •  • • • " • i »

projekt, do podać się mającej prośby Par­
lamentowi.

,) Do Kawalerów, Obywateli, Reprezen­
tantów zgromadzonych w Parlamencie.

„Niżej podpisani, wstawiamy się da
* * *' • >  - '

Izby Waszej za braćmi i współobywatela­
mi naszemi wyznania Pizymsko-Katolickie- 
gn* Udają się oni do Parlamentu o przy­
puszczenie ich do przywilejów Konsty­
tucji.

„ M y, bracią ieh ? wyznania prote.



s tanckiego , uznajemy ich  zadanie za słu­

szne i spraw iedliwe.
„  Ł ączem y się w ięc  szczerze z niem 

i p a s i e m y  W as  na jusi ln ie j , abyście raczy­
li  K ato ljkom  Ir landzk im  p raw o  O byw atel­

stwa p rzy w ró c ić  i t .  d .”
P ro jek t ten p raw ie  jednom yślnie p rz y ­

ję tym  został.

—  Dziennik C a r r i c k s  M o r n i n g -  

P  o s t  zaw iera  a r tyku ł następujący, z p o ­

w o d u  p ro ś b y  przez Xięcia W ellingtona 

Izbie L o rd ó w  p o d a n e j :
„  D ow iadujem y s ię ,  iż Xiąże W e l ­

lington w  imieniu K u p c ó w  D u b liń sk ic h , 

w niósł prośbę , ażeby K atolicy  Irlandzcy  

do żadnych  sw obód  p rzypuszczonem i nie 

byli- Cóż to są za k u p c y  ? Gdziez się 
ich  zgromadzenie odbyło ? K to  podpisa ł 

to p rze łożen ie?  —  Nic ,o tern wszystkiem 

nie wiemy. Nie m ożemy więc w n o s ić , 

jak  ty lk o ,  że ktoś chciał podejść  Xiecia 

W elling tona ,  a za jego p o ś red n ic tw em , I- 
zbę Loręlów  uludzić. i t .  d .”

—  Dziennik T i m e s  zaw iera w iado­

mość h is to ryczną o znaczniejszych Bankach 

w  E n ro p ię .-0 N a jd aw n ie jszy m  jest bank 

.W en eck i ,  .założony. p rz e d  czterema w ie­

kami. Upądił w roku  1797- za wkro,cże- 

jl ięm  w ojsk  F rancusk ich  $9 Wenecji.

Bank A m szterdam ski, założony zpstał 

w* r. 1609. na w zó r  W e n e c k ie g o ,  a bank 

f la m b u rg sk i  w r. 1619. .

B ank  G en u eń sk i , najdawniejszym  jest 
z  exystujących dotychczas banków .

Bank W iedeńsk i założony został prżez  

$Iarją Tereśśo w czasie 7mio letniej wojny.
ty  •. r«  • . f .  A ' i -  : '  I *  t ł / T l C ' 1 A  " , x > '  ’ - p i

P ap ie ry  jego od r .1 7 1 7 .  w; bardzo  niskiej
< b .n .,7 r l.n ' r-H' ..
są cenie.

B ank B erl ińsk i cxystYijc ód 1765k 

*f * B ank  S żtóćkhohnsk i, jest jednym  z 

najdaw niejszych : założony by ł  w  r. i 6 5 7 .

Bank R o śś y lśk i , urządziła Cesarzow a 

K atarzyna  Ik  w  r. 1768.

Bank' ’A ngielski t rw a  lat 126. Sum­

m a puszczonych  przez  ten bank p a p ie ró w  

w ynosi około 2 5 . miljonów funtów Szterl.

—  Dzienniki tutejsze obrachow ały  lu ­

dność czterech p ie rw szy ch  miast- w  Am e­

ryce  pó łnocne j,  jak następuje

N o w y  Jo rk  w r. 1789. liczył 3o,ooo. lu ­
dności ; dziś liczy 

Filadelfia liczyła 4 o,oóo.

Baltimore i 5 ,ooo.
Boston 17,000.

i3 o ,o o o .

dziś 120,000.

60.000.

40.000.

Ogółem 100,000. 5 5 o,ooo.

—  Ostatnie Dzienniki i listy  p r y w a ­

tne odebrane z Buenos-Ayres donoszą: iż  

Yice-Król P eru  nie będzie w stanie o p rzeć  

się Patrjo tom  , k tó rzy  są już b liskiem i 

wkroczenia do Peru . N iedaw no sch w y c i­

li cztery  zbrojne o k rę ty ,  wiozące długo 
oczekiwaną pom oc Vice-Krolowi. Po tern 

zwycięztwńey w ojska K ró le s k ie ,  opuściły  

w szystk ie1 m ie jsca , jakie dotąd  w  Chihl 

zajmowały. ,

—  W yciąg  z l is tu  p isanego z M a d ry ­

tu  dnło Sg? Sty cŁiiIa ‘ umieszczonego W
D zienniku T h e  s t a r .  •

„ W  chw ili k iedy  rząd  w  Biszpanji lisi - 

łuje w ystaw ić  Światu, najświetniejszy stant 

kra ju  swego i p rzekonać, że p o d  władzą, 

król 1 oraz Inkw izycji największa tnm spo- 

kojność panuje; zdarzone w y p ad k i  w sk a ­

zują nam" straszliwą p tż !C^asfć ,  nś<P k tó rą  

stoi ten kćaj nieszczęśliwy, w— Jakkolw iek  

stara się rząd u k ry ć  szczegóły okropnego
*,v: * .  ' r. * •> ■ - r *  *‘- ' 1 • * -a  1 ’

sp isku  , • k tórego miasto W alencja  świeżo

była świadkiem , są one przecież n iew ą tp li­
wie stw ierdzone u rzędow ym  . d o w o d e n i , 
k tó ry  tu  w  kopji dołączam. Jest tó d l  ió -
, _ - •• i \ . 'A * ' , ; *.T. / •
w ne tłomaczenie odezw y jaką ’wycTah1 

nera ł El 10 G ubernato r  P row incji,  w  dniu  
spełnienia w y ro k u  na  sp isków yćh, (Gbac?, 

Gazety Codziennej No: 123) Sam k ró l  i 

m inistrow ie naganiają w yrażen ia  w  o d e ­

zwie w spom nianej, nadzwyczajn, •'dmąc© 

dzikością. M ów ią naw et ó oddaleniu  te g o /



k t ó r y  p o w a ż y ł  się rzeczo n j odezw ę ogło- j  tentów  n a jS M e js ie j  p o d p ó r y , jakko lw iek
. ) i ta słaba i odległy była. W  ostateczności 

sic. ) . i i
O prócz ty lu  sp iskow ych  ukaran y ch  S lu d  by łb y  n iew ątpliw ie u  mego szuka ł o-

* . . y • o „ Q , • i i , ,  ,vh licz- i pieki, zwłaszcza po śmierci małżonki jego.śmnercią, w ysłano jeszcze wielką...ich ucz 1
• „i „ „ i  • „ nr.wndu i k tóra  n iecierpianą by ła  od n a ro d u ,  ,z po ,

be  do fortec, i na galery , Sflzie z P ow oau J *
z łe g o  obchodzenia s i ę ,  rzad k o  k tó ry  z u- ! w o d a ,  iż p rzyp isyw ano  je j ,  w ynieś,em e 

w i ezionych dw óch  la t  dożyć m o ż e  Zda* » , c i a  pokoju, i w szelkie k lęski ja k ie  Mi- 

je Się że d o w o d y  p rzec iw ko  spiskow ym  { nister ten „a H iszpanię sprow adził.  -  W
,  i ' A ' '  orno li-prlv sam V dw óch  miesiącach stracił F e rd y n an d  żonę,me musiały byc  dosc m o cn e ,  k iedy  sam >

i o  -n t '  ■ j  i * '  A S ojca i matkę. Zaledw o pogrzebano z w ło-k r o l  F e r d y n a n d ,  k torego  p o d  żadnym , £ , . . , y .
, , ,  ki królowrei, szukają już Ministrowie nne;

w z g lę d e m  o zbytnią łagodność o b w in i a ć )  1
, • 7 Xiezniczki, k tóra ma po  niej na tron  nasta­

nie m ożna , kazał w strzym ać w ykonanie  za  ̂ £ ,1 r  J t
, ' , T w w  . 1r ) pić, i  w ydać  koronie  Hiszpańskie} dziedzi-

paidłego w y r o k u ;  ale Jenerał Ł ho  tak  się S 1 . i k  . J
x \ ca. Zdania podzielone są, pom iędzy  Ar-
p o ś p ie s z y ł ,  że rozkaz k ro lesk i zapozno J . i  , ; V  1 \ :

V cy-Xiężniczką A ustrji,  i jedną z Xiężnic*ek 
jui; nadszedł. . . f \

W szys tk ie  osoby karą  główną d«t- J as vU“ ’ . ' j . .
H y l  . , N aród  jest za Arcy-Xięzmezką, w  spo-

k n ię te ,  rozstrzelane zostały. Sam pum o- ? • . . • , • i u *
c . '• v •" t  dziew aniu  iż dom Austrjarcki, będzie p o ś re ­

d n i k  W id a l  jako h ersz t sp isku  by ł powie- > _
ł ? dnikiem w spo rach  m iedzy  Jiiszpanją i

s z o n jm .   ..............  . nr  " ' ’V j Portugalją. N iedaw no dwói- ten pop ie ra ł
Panuje teraz pow szechne  ,  ̂  ̂ |  p raw a  Portugalji w  ostatnich jej zatargach

p o m ięd zy  osobami w yższego . t a i i  ‘ ^ H isz p a n ją , z p o w o d u  iż następca tronu

c e ra m i wszelkiego stopnia. Zarz ją  ̂  ̂Bręzylskiego, ma za sobą Arey-Xiężniczkę

ł o w i  że zgwałcił ob ie tn ice^ucz}nio im  p o  |  A ustr jacką ; być  więc m o ż e ,  że taż sama
p o w r o c i e ; s w y m  z Praiicji. ™  Ale uv\ - gi te p rzyczyna  skłoni go do p rzem ó w ien ia  za
go rodzaju .nie  mają w p ły w u  na klassy niż- Tj. .

Sze:, k tó re  p iz j  zw yczajone są do podległo  . Ł a tw o  sobie w yobrazić  można,’ iż mał-
4ri i rządzone fanatyzmem jaki duchow ni j y  : V
SC1’ * S żonka K ró lew ska ,  m usi byc  w yznan ia  ka­
mi cdzv  niemi u trzym ać umieją. I- ta  to i  •' ; . #
^  ę J j tolickiego ; w a ru n ek  ten jest p ie rw szym  i
je s t  p rzyczyna1 dla k tórej tyle spisków m e , nicgo Ł,

w a ię ło  pom yślnego skutku, dla k lo t .)  .p i- ,  k tó ra  krajem catym  w lad a .

* *  Je” eralów  F o r h e r > Lascy . ‘ k  I  Rozchodzi się pogłoskę , i i  p rz y b y ć
sl atui Pó lkow nika  W idal,  p o c i ę ł y  za so- ^  ^  y r & ń p * , ,  1 i e 'b f .

Ł ,j zgubę ich  naczelników. N aró d  lęst j ^  M,n,,,c l, H i„ .p .n j i  z

w  najokropniejszym  stanie , nędza  doszła j Am erykal.|sk ie ,„i. Nie i y c z J  sob!e

d o  najwyższego s to p n ia ,  b ra k  pieniędzy j tego ani kró l,  ani Ministrowie. Spodziewają 

je s t  n a d z w y c z a jn y , ale c ie rp liw ość  i P ° ” [ sję, i e h e z  w szelkiego p ośredn ic tw a  ukoń-
9 • ______  *  .  « i .  V

rodow ego , i dla tego zapewnić 
op łakany  stan w jak im  się H iszpanja znaj

święcenie s i ę , są udziałem  h a rak te ru  na- i C7(̂  te  Sp 0ry. 

rodow ego , i dla tego zapewnić można, że !
aj-

J  F B. A N  c  J A.
duje , bardzo  długo jeszcze p o trw a ć  może, >
jeżeli nadzw yczajne w y p a d k i , k tóre tru- tj 2 Paryln dnia 20 Lutego.

dno jest p rzew id z ieć ,  nieodmienią stanu |  S ły c h a ć ,  iż Xiąże R iche lieu , odstą- 

rzeczy . t  pił na Szpitale i zakłady dobroczynne  vw

Śmierć Karola IV. pozbaw iła  Małkom { B o rd e a u x ,  przeznaczony  m u roczny do-

/



I

chód 5o,ooo. franków. Xi§że ten, — 

jak mówią, — ma zamiar powrócić znów 
do Rossji.

—  Synowie Marszałka Neja, złożyli 
na posąg dla Jenerała Klebera w Strasbur­
gu 100. franków, oświadczając, iż nie są 
w stanie i możności poświęcić więcej na 
dowód wdzięczności, temu przewodniko­
wi i przyjacielowi ich ojca.

—*- Liczbę Żydów we Francji, obra- 
chowano na 100,000. W  samym Pary­
żu 5 do 6,000.

-— Słychać tu , iż nowy spisek prże- 

“ci'w Jenerałowi Elio w Walencji, uknowa- 
nym został.

dzenia Uniwersytetu , podaje z oboyyiądkd 

do wiadomości powszechnej.
w  Warszawie dnia 5 Marca i8 ig .

( podpisano ) Jan Wincenty B a n d  t k i e 
D. O. P. Dziekan W y ­
działu P. i Admin. Ki*. 
Warsz. Uniwersytetu-. 

Za zgodność: J a . c y n a
Sekr; Uniw-

WIADOMOŚCI KRAJOWE.
. r

«— s VF a 5 - s s a w y . —

JPau August I le  y l m a i i ,  Odbywszy 
nauki prawa wT Berlinie i Getyndze, 'do­
żył z nich popis publiczny w W y d z k h  
Prawa i Administracji Uniwersytetu Kró- 
iesko-Warszawśkiego, i uzyskał dnia 18. 
Lutego r. L. stopień Magistra O. P. , co 
"podpisany, w dopełnieniu $  179. Orzą-

■ : ■* , • , ,  . 1 .

W  dobrach Narodowych Żbticżynig 
Obwodu Siedleckiego, urodziło się jagnię
0 dwóch głowach, czterech nogach w na- 
turairiem położeniu, a piątą na grzbiecie ,
1 dwóch ogonach. Jagnie to żyło bardzie* 
krótko 5 we dwie godzin urodziło się d ru ­
gie naturalne jagnię , które dbtąd z m.;atką- 

jest żywe i żdrowe. Płód tak nadzwy­
czajnego kształtu, zakonserwowany najtro­
skliwiej w spirytusie , JW. Prezes Kora- 
misśji Województwa Podlaskiego Cedrów- 
ski przysłał w darze do Gabinetu Anato­
m i c z n e g o  Krćlewsko-Warszawskiego Uni­
wersytetu^ który podając to do publicznej
wiadomości, oświadcza razem JW. Preze­
sowi i tym wszystkim, którzy się do tako­
wego podarunku przyłożyli, podziękowa­
nie.

Y

DOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE, czynione w  Warszawie przez Ant: MA GIER.

Dnia Termometr Barometr W i a t r Stan iNi'eba W y sok ust  t ti­
d y  na W i s i e .

.(•ano. ■ ciepła | zimna j cale ( Urtje j toczę: li'. ł o k c i e  ( cala

5. Marca.
; - ■' ..

5 27 7
; 1

6 Północno-w schodni. Pochmurno.

6. Marca. 2 27 7 6

1

p u łn o c n o -w s c K o d n i . P o c h m u rn o .

. . .  ;i

W ydawcy odpowiedzialni.


